
Transport z darami organizowany przez Urząd Miasta i Gminy w Staszowie dotarł dziś na
przejście  graniczne  w  Hrubieszowie.  Wypełniony  darami  serca  samochód  dostawczy
wyruszył na granicę ze Staszowa w czwartkowy poranek, 3 marca.

Zbiórka darów dla mieszkańców Ukrainy trwa. Mieszkańcy gminy licznie odpowiedzieli  na apel
burmistrza Staszowa i dzielą się dobrem z naszymi wschodnimi sąsiadami. Od soboty do punktów
zbiórek w całej gminie spływają niezbędne rzeczy. Potrzeb jest wiele, zaczynając od podstawowych
środków higienicznych, po ubrania i bieliznę, a na pościeli, kocach i materacach kończąc.

Część zebranych darów została już rozdysponowana między mieszkańcami, którzy przyjęli pod swój
dach uchodźców z Ukrainy. Kolejne dary zebrane przez staszowski magistrat w miejskim Ratuszu,
przez Centrum Integracji Społecznej oraz Hufiec Związku Harcerstwa Polskiego Staszów wyjechały
do Hrubieszowa w czwartek, 3 marca. Wśród rzeczy przekazanych ukraińskim uchodźcom znalazły
się między innymi żywność zarówno dla dorosłych, jak i dla najmłodszych, środki higieny osobistej,
kosmetyki dla dzieci, w tym pieluchy jednorazowe, wózki dziecięce, koce, kołdry i poduszki, pościele,
ręczniki,  różnego rodzaju leki,  ciepłe ubrania oraz zabawki,  a  także wiele  innych,  potrzebnych
przedmiotów.

-  Mieszkańcy  naszej  gminy  są  niesamowici.  Rzeczy  napływają  do  nas  przez  cały  czas.  Jestem
wzruszony skalą pomocy, jaką niosą nasi mieszkańcy. Za każdy, nawet najmniejszy gest wsparcia dla
naszych  wschodnich  sąsiadów,  serdecznie  dziękuję  –  mówi  burmistrz  Leszek  Kopeć.  -  Oprócz
zebranych darów potrzebny był  również  samochód do  transportu  oraz  kierowca.  Swoją  pomoc
zaoferowali państwo Gabriela i Paweł Rajcowie, którym serdecznie dziękuję za użyczenie samochodu
dostawczego. Podziękowania również dla pana Grzegorza Masiewicza, który poświęcił swój czas i
jako kierowca pojechał do Hrubieszowa z wolontariuszką, Adą Banasiewicz, która występuje również
w roli tłumacza – dodaje włodarz.

Burmistrz zaznacza, że mimo faktu, iż skala pomocy jest ogromna, a darów dla mieszkańców Ukrainy
jest bardzo wiele, to zbiórka najpotrzebniejszych rzeczy wciąż trwa.

- W tym momencie zbieramy rzeczy, których listę przekazali nam wolontariusze ze Stowarzyszenia
Mieszkańców Wsi Torki „Nie tylko dla siebie”. Członkowie wraz z mieszkańcami wsi przez całą dobę
przygotowują paczki dla przybywających z Ukrainy dzieci, a także posiłki dla uchodźców na granicy
–  informuje  burmistrz  Leszek  Kopeć.  -  Pomagamy  jak  możemy,  we  współpracy  ze  wszystkimi
punktami zbiórek przygotowujemy wszelkie potrzebne, wskazane rzeczy i najbliższym transportem,
przekażemy je na granicę – dodaje włodarz. - Tutaj podziękowania w stronę państwa Marzanny i
Mirosława Tomporowskich,  którzy zaoferowali  pomoc swojej  firmy transportowej  w dowiezieniu
darów – podsumowuje burmistrz Leszek Kopeć.

Na chwilę obecną prosimy o przekazywanie w szczególności:

żywności z długim terminem przydatności, w szczególności dań instant w kubkach oraz musów
w tubkach dla dzieci,
małych wód mineralnych w zgrzewkach,
słodyczy, w szczególności batonów energetycznych,
środków higienicznych dla dzieci (pampersy, chusteczki nawilżane, płyny do kąpieli dla dzieci,
zasypki, maści na odparzenia itp.),
środków higieny osobistej dla dorosłych (żele pod prysznic, szampony, pasty, szczoteczki do



zębów, grzebienie, dezodoranty, maszynki i pianki do golenia, podpaski i wkładki higieniczne,
itp.)
chemii domowej (płyny i proszki do prania, płyny do mycia naczyń, papier toaletowy itp.)
nowych ręczników, pościeli oraz koców,
śpiworów, karimat i materacy,
dużych termosów oraz warników,
ubrań  dla  dzieci  w  każdym  rozmiarze,  nowych  lub  niezniszczonych,  nowych  ubrań  dla
dorosłych.











 



 

 


